Midi. się i praewy, a bedziesz szesgiliwymz 


Religia. 


Ewanielia u Iana świętego w r. 
XVI w. 23— 31 
W on czas mówił lezus Uczniom 
swoim: zaprawdę, zaprawdę powiadam 
wam: ieźli © co prosić będziecie Qyca 


w imię moję, da wam. Dotychczas o- 
niceście nie prosili w imię moie. Proście, - 


a weźmiecie, aby radość wasza była do- 
skonała. To wam powiedziałem przez 
podobieństwa. Przychodzi godzina, gdy 
już dalóy nie przez podobieństwa mówić 
wam będę, ale iawnie o Qyeu oznaymię 
mam. W on dzień w imię moie prosić 
będziecie. I nie mówię wam, iż ia będę 
Qyca prosił za wami; albowiem sam Oy- 
ciecjmiłaie was, żeście wy mnie umiło- 
wali, i uwierzyliście, żem od Boga wy- 
szedł. Wyszedłem od Qyca, a przy- 
szedłem na świat; zaś opuszczam Świat, 
a idę do Qyca. Rzekli mu Uczniowie 
jego: Oto teraz iawnie mówisz, a žā- 
dnóy przypowieści nie powiadasz. Te- 
raz wiemy, że wszystko wiesz, a nie 


 potrzebać, zeby cię kto pytał, Dlatego 


wierzymy, żeś od Boga wyszedł. 


~ Leszno. — Niedziela piąta po Wielkićynocy, dnia 12. Maia 1844. | 
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„Proście,ć mówi Pan lezus u Mate- 
usza św. wrozd. 7., »a weźmiecie; Szu= 
kaycie, a naydziecie; kołaccie, a będzie 
wam. otworzono ; albowiem wszelki, który 


st ryodyć 


tym, którzy go proszą.“ I w dzisiay 
przeczytanóy Hiwanielii świętćy, iakośmy, 
kochani Bracia! słyszeli, zachęca Pan le= 
zus Apostołów swoich, zachęca i nas 
wszystkich, abyśmy w imie lego, na 
mocy lego wysług, prosili Qyca niebie- 
skiego © to wszystko, co nam iest po- 
trzebne, aby radość nasza była dosko= 
nałą, Czemuż przecie prosząc, nieby- 
wamy zawsze wysłuchani? Muszą być 
tego pewne przyczyny; posłuchaymy, iak 
etyk rozbiera nam Ksiądz Wu= 
ieke dia Ka. 

.  Piórwsza czyna, dlaczego nas Qyciee 
niebieski *wałaeych modlitwa ziew yach 
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wa, iest ta, iż oto Pana Iezusa nie miłniem: 
iako go święci Apostołowie miłowali, do któ. 
rych mówił: albowiem sam Oyciec miłuie was, 
Żeście wy mnie umiłowali, i uwierzyliście, 


żem od Boga wyszedł, Bo gdybyśmy Pana. 
miłowali, SUW dawali słowa i rozka= 


zanie lego; a takbyśmy snadnie wszystko u- 
prosili; iak gdzieindzićj mówi: „iż ieżli hos 
dziecie mieszkać we mnie, a słowa moie będą 
mieszkać w was, cokolwiek zechcecie i będzie- 


cie prosić, stanie się to wam.* I Dawid po- 


świadcza, iż Pan Bóg uczyni wolą tych, któ- 
rzy się go boia, i prośby ich wysłucha. Z dru= 


"> 


gley strony: kto się w grzechu kocha, abo 
'go niechce opuścić, tego Bóg wysłuchać nie 


obiecnie, iako napisano: ieślim się kochał 
we złości w sercu swoićm, nie wysłucha mnie 
Bóg; i zasię: który odwraca ucho swe, aby 


mie słuchał zakonu, to; iest: kto nie cho- 


wa pańskiego przykazania, tego modlitwa bę- 
dzię rzekła Bi ieszcze mówi Pan: Gdy 


rozmnożycie i przedłużycie modlitwy wasze, 


nie wysłucham was. Albowiem ręce wasze 


pełne są krwi; to iest: żeście pełni grzechów. 


'Zkad jaśnie. widzimy, kogo Bóg wysłuchać 
obiecuie, a kogo nie. RZE 
: Druga wada iest z strony: naszy , iż nie 
dobrze prosimy, iako Apostół Takub: Święty 
mówi: „prosicie a nie odnosicie; przeto, że 
Zle prosicie, abyście potrawili w roskoszach 


waszych. Otóż ten żle prosi, który rzeczy 


złych, abo szkodliwych prosi, iako pomsty nad 
nieprzyjacielem ; abo prosi, czegoby prosić nie 
miał, iako doczesnych niepotrzebnych rzeczy; 
abo nie prosi, czegoby prosić miał, iako onych 
wiecznych; abo tego niedbale prosi, czegoby 
nadewszystko i naypilnićy prosić miał, to iest 
królestwa bożego i sprawiedliwości iego. Iako 
nas Zbawiciel nauczył w pacierzu, czego i 
którym porządkiem prosić mamy: =. 
~ Naprzód i nadewszystko czci i chwały 
Boga Oyca naszego; aby się święciło, ab 
sławne, znaiome i chwalebne byłoru wszec 
po wszystkim świecie ludzi święte imię lego, 
otóm ma y prosić królestwa Bożego, abyśmy 
się dostali d 
pizyiść nie możemy, iednó:pęłńiac wolą i 
przykazanie lego, przetoż potóm prosić mamy, 
aby ię w nas narięłniłą wola lego. na ziemi, 


taki ia co dą pełnią | ołowie wsniębie, . Po 
GE z 


0 niego.: Do którego, iż inaczóy 


Kies 
r E 


, tóm wszystkiem dopiero na ostatku prosimy 0 
- chleb powszedni, to iest: o Żywność i te pom 


trzeby doczesne. 
ten porządek proszenia 


nowiony, wywracaią, że p 
gną i proszą tych ziem 


leszcze i ci żle. proszą, Którzy: dobrych a 
zbawiennych rzeczy tylko usty, anie sercem 
proszą (gdyż modlitwa iest nie tak ustna, iako 
podniesienie serca 
ku Panu Bogu), na które się Pan skarzy temi 
słowy: „ten lud usty mię chwali, a serce ich-- 
daleko odemnie.ć . 

Nad to ci źle proszą, którzy nie z wiarą 


proszą. Bo kto wątpi, aby uprosić miał; ten 
Yg b geie SĘ i Ów 


by miał co upro- 


się niech nie spodziewa 
sic. I Pan Chrystus tak wyrażnie mówi: Za. 
prawdę mówię wam, iż o cokolwiek modląc 
się prosicie, wierzcie, że weźmiecie, a stac 
nie się to wam. _ Trzeba tedy wierzyć, i naya“ 
mnićy nie wątpić, że Bóg iest Qycem naszym, 
że widzi i zna wszystkie potrzęby nasze, że 
słyszy modlitwy nasze, i wysłucha ie pewnie 
kiedyżkolwiek, i da nam to, o co prosimy. 
e Słowem, kto się chce dobrze modlić, tedy 
potrzeba naprzód, aby był w łasce. bożey, 
gdyż grzesznych ludzi, tych, którzy w grze» 
chach leżą, a nie chcą ich opuścić, Pan Bóg 
nię tylko nie wysłucha, ale ię owszem ma 
W NIENAWIŚCI, ` Raj 
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Trzębą i pokory, iako mamy. przykład 
w onym Faryzeuszu i Celniku, któr: się rów 
Żnie w Kościele modlili.  Abowiem modlitwa ' 
tego, który się uniża, niebiosa prz ebiia. Trzeba 
nadto wiary, iakom iuż powiedział, "Trzeba 


$ = 
i miłosierdzia naprzeciw bliźniemu. Akbowiem 
błogosławieni miłosierni, bo ci dostąpią miło- 
sierdzia, 1 Pan Tezus sam na to radzi: „gdy, 
prawi, „staniecie na modlitwie, odpuśćcież, ie- 
ŻE co macie, przeciw komu; aby wam i Qy- 


- eiee wasz niebieski odpuścił grzechy wasze, 


Bo ieżli wy nie odpuścicie, tedy i On pewnie 
wam nieodpuści, ani was wysłucha. * Nako- 
niec trzeba trwałości i stateczności, chociaż 
zarazem nie uprosimy, iako -mamy przykład 
w onćy Pogance, o którćy nam wspomina 
Ewanielia św. u Mateusza Św. w rozd, 15., 
a rzecz iest następująca: Gdy Pan Iezus przy- 
szedł w strony miast pogańskich, Tyru i Sy- 
donu, a oto niewiasta chananeyska, wyszedł- 
szy z onych granic, zawołała, mówiąc mu: 
Zmiłuy się nademną Panie, synu Dawidów! 
„córka moia od szatana ciężko dręczona iest, 
"Który nie odpowiedział ićy słowa. A przy- 
stąpiwszy uczniowie lego, prosili go, mówiąc: 
odpraw ią, bo woła za nami. A On odpo- 
wiadaiąc rzekł: nie iestem posłan iedno do 
owiec, które zginęły, domu izraelskiego. A 
ona przyszła i pokłoniła mu się, mówiąc: Pa- 
nie, ratuy mnie! Który odpowiadaiąc rzekł: 
mie dobra iest brać chleb synowski, a miotać 

som. A ona rzekła: i owszem, Panie! bo 
i szczćnięta iedzą z odrobin, które padaią 
z stołu panów ich. -Tedy odpowiadaiąc Je- 
zus, rzekł ićy: © niewiasto, wielka iest 
wiara twoia; niechayci się stanie iako chcesz. 
I uzdrowiona iest córka iéy od onćy godziny. 


_ Odezwa starego Plebana do 
B.A. Parafian 3 
z powodu częstego grania w karczmie, 
a przy tey okazji zdarzaiących 
|. szę piiatyk, kłótni, biiatyk, zlo- 
 rzeczeń, przeklęstw i tym podo- 
dnych zdrożności. 

©. Dokończenie.) 7 TETAN 

I możeż tu Zyd, lub inny Różno- 

wierca budować się z Katolików? którzy 


maiąc naukę świętą, z samego nieba daną, 


w skutek którey: dobrym przykładem 


każdemu przyświecać, i, iak Apostół Pa 
wel Święty mówi: trzeźwo, spra- 
wiedliwie,i pobożnie żyćpowinni 
na świecie; możeż się budować? ach! 
niepodobno! owszem: widząc Żyd, lab 
inny Różnowierca, tak głupie, niegodzi- 
we i szalone postępki Katolików, śmieie 
się i szydzi z nich. I słusznie, że się 


Jako z głupich śmieie, a iako z niegodzi- 


wych szydzi; boć tacy więcóy nie warci. 

Ci bowiem z nazwiska Katolicy, a 
z nieobyczaynych postępków -obłudnicy; 
zamiast, kto może iść na nieszpory, czyli 
popołudniowe nabożeństwo, iłe że Ksiądz 
z Organistą, nie dla siebie samych, ale 
dla ludu toż nabożeństwo odprawia= 
ią; tym czasem oni, zamiast do Ko- 
ścioła, na głos i pozew skrzatka, sta= 
rzy i młodzi, diabli, diablice i diablęta, 
chmurnie biegną do karczmy, do owćy 
to diabelskićy kałuży, aby się tam iak 
wieprze w błocie nurzać. A tak, w cza= 
sie nieszporów, dom Boży prawie pusty; 
w kałuży zaś diabelskióy taki natłok, że 
się pomieścić nie. mogą. A skrzatek 
ciesząc się gra, i śmieie się z głupców. 

'Naybardzióy zaś dziwić się trzeba 
starym gospodarzom, oycom familii, któż 
rzy, i z własnego obowiązku, i dla przye 
kładu młodzieży, iako to: dla przykładu 
swych dzieci, lub czeladki, podobnież, 
(ieżeli im słabość zdrowia , odległość 
mieysca lab inna ważną okoliczność nie 
iest. na przeszkodzie), podobnież powinni 
iść na nieszpory ; po których, przyszedł- 
szy do doma,- powimi wziąść naboźną, 
lub czysto moralną a pożyteczną książkę, 
i takową z uwagą czytać; albo nieumie= 
iący czytać, „paciorki w rękę, uklęknzć; 
lub usieść w kącie, modlić się za swoie 
grzechy, aby mu ie Bóg odpuścić ra= 
czył; przytćm prosić gorąco Boga o bło- 
gosławieństwo dla siebie i swego po“ 
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tomatwa. Albo, zgromadzić się z iednym 
i drugim, lub więcóy sąsiadami; w mi- 
ości braterskićy rozmawiać o dobrém wy- 
chowaniu dziatek; o porządku i ochę- 
dóstwie, iakie powinno bydź w domu; 0 
gospodarstwie, iakby takowe uczciwie a 
korzystnie prowadzić. To oni, nie pa- 
miętaiąc wcale o tém wszystkiem, równie 
z płochą młodzieżą udaią się do. tóy sa- 
méy diabelskićy kałuży, gdzie, podpiwszy 
sobie, albo się z drugiemi kłócą, lub 
wcale biią. Albo niektóry, rozpostarł- 
szy się na ławie lub na stole, iak ów 
diabeł kusiciel, przez swe chytrozdraycze 
podszepty, do kłótni, nienawiści, zemsty, 
biiatyki podzega; albo na bliźniego, bądź 
dalszego, bądź blizkiego sąsiada, często- 
kroć niesłuszne, niedorzeczne, słowem: 
iako głupiec, głupie rzeczy zmyśła i baie; 
zkąd plotki, kłótnie, niechęć, nienawiść, 
zemsta, a tém samém obraza Boska wy- 
nika. O! co za odpowiedzialność przed 
Bogiem wszystko wiedzącym! przytem: 
co za przeciwność! gdy takowy obłudnik 
rano (ieżeli był w Kościele) przed sa- 
mym ołtarzem Boga klęczał, bił się 
w piersi, uderzał czołem w ziemię; a 
po południu w karczmie, w owćy to (iak 
pospolicie mówią) diabelskićy kaplicy, (iak 
gdyby przykazanie Pana Boga na chwilę 
tylko obowięzywało) tak haniebnie toż 
przykazanie Boskie przestąpił, które mó- 
wi: Pamiętay, abyś dzień święty 
święcił; a powtóre, mówi Chrystus: 
Kochay Boga nadewszystko, a 
bliźniego twego iak siebie sa- 


mego. Bliźnim zaś, bez względu na stan, , 


na urodzenie, na różność narodu i wy- 
znania, iest kazdy człowiek. 

_ liakże? podobaż wam się taka mowa? 
~ īa wiem, wy tylko nie śmiecie, alebyście 
radzi odpowiedzieli, że nie; i ia to przy- 
 znaję, iż wam się nie podoba ; bo Ciak stare 
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przysłowie mówi) prawda w oczy kole. 
Ale czy wam się podoba, czy nie, mnićy 
0 to dbam. Na mieyscu bowiem pra= 
wdy stoię, z powołania i urzędu prawdę 
wam mówić winienem i muszę. Przy- 


puszczam tedy, że wam się taka mowa 


nie podoba, szczególnićy tym, którzy so- 
bie z tóy materyi łatkę, albo wcale łatę 
przypiąć mogli. Cóż tedy zrobicie? .. .' 
Gdybyście moićy. rady usłuchać chcieli, 
iabym wam powiedział, co zrobić macie. 
Otóż, aby wam podobnych łatek nie było 
potrzeby przypinać, to iest, abyście po 
dobnych zarzutów więcćy nie usłyszeli, 
byleście tylko szczćrze chcieli, możecie tego 
uniknąć , bo macie na to skuteczne lekar- 
stwo. A wiecież iakie? Oto Sakrament po- 
kuty świętćy i poprawę życia. Poprawcież 
się więc, ale poprawcie się szczórze; to 
iest: Nie upiiaycie się, nie kłóćcie się, nie 
biycie się, nie róbcie nikomu krzywdy ani 
szkody, bo ta o pomstę do Boga woła; a: 
prawo natury mówi: Čo tobienie miło, 
tego drugiemu nie czyú, Iako dzieci 
Boskie zgadzaycie się, nienawiścią i zemstą 
przeciw bliźniemu nie oddychaycie; ale bez 
wymuwek, (bo te tylko roziątrzaią umysły ) 
hez wymówek, mówię, wybaczcie i odpuść- 
cie zserca ieden drugiemu urazę ; aim więk- 
szą kto bliźniemu urazę odpuści, tém więk- 
szą zasługę przed Bogiem mieć będzie. K o- 
chaycie, (ieszcze raz słowa Chrystusa 
powtarzam,) kochaycie Boga nade- 
wszystko, a bliźniego iak siebie . 
samego. Kochaycie się nawzaiem, 
mówi Ian Święty Apostół i Ewangelista. . 
Nakoniec, iak mówi Nauczyciel narodów 
i Apostół Chrystusa Pawełświęty. „'rze- 
źwo, sprawiedliwie, i pobożnie Żyjcie na 
tym świecie; a wtedy, iuż nie diabłami, 
ale Aniołami was nazwę.* Amen. ` 
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